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19 dtiepów z Opoczyńskiego
odpowiada za krwawe zajścia w Odrzywole

O P O C Z N O , 8- 6. Jednocześn ie  
z  p rocesem  o k rw a w e  za jś c ia  w 
P rzy ty k u , toczącym  się  w  R ado­
m iu  sąd w  O poczn ie  ro zp a tru je  
akt oskarżen ia  p rzec iw k o  10 ch ło ­
pom  ze w s i Ossa, KLwów , K lon n a  
i m iasteczko  O d rzyw ó ł. P roces  
to czy  się pod  p rzew od n ic tw em  sę­
dziego  BolesławTa .L ipkow sk iego  a 
w  asyście sędz iów  T om a szew sk ie ­
go  i D ederotv ieza  M ie jsc e  p ro ­
k u ra tora  za jm u je  au tor aktu o- 
skarżem a, w ic ep ro k u ra to r  Sądu 
O k ręgow ego  w R adom iu  B orkow ­
ski. B ron ią  ad w o k a c i: K a z im ie rz  
K ow atsk i z Ł o d z i, B ogu m ił J ez io r­
ski, S tan is ław  B łeszyń sk i % W a r ­
szaw y, S tan is ław  M oryz iń sk ł z 
O poczna, S tan is ław  Z d z itow ieck i 
« r px ap l. adw. S te fa n  N ieb u d ek  z 
W a rszaw y .

P ro ces  je s t  ep ilo g iem  tr a g ic z ­
nych  za jś ć  z końca lis topada  ze­
szłego  roku, w  k tórych  u trac iło  
t y c ie  k ilkunastu  ch łopów  z O po­
czyń sk iego .

W iek  oskarżon ych  w ah a  się  w  
g ran icach  20— 35 la t P rzew a żn ie  
są to rob otn :cy ro ln i je s t  i k ilku 
k ram arzy  po lsk ich , k tó rzy  od 
n iedaw n a w n ow y  sposób zaczę li 
za rab iać  na życ ie . W szy scy  u- 
b ie ra ją  s ię  w  m ac ie jów k i, bu ty  z 
ch o lew am i, ln ian e  koszu le z eha- 
i ak terys tyczn ym  d la  op oczyń sk ie ­
go  h a ftem  na ko łn ie rzu  i % ko­
kardką am aran tow ą  lub z ie lon ą  
pod brodą. Jeden  z oskarżon ych  
synów ch łopsk ich  —  to kap itan  
r e z e rw y  —  W in cen ty  Żak. W y s tę ­
p u je  p rzed  sądem  w  ubran iu  k ro ­
ju  i koloru  w o jsk o w ego . P ie rś  
zdobi mu K r z y ż  W a leczn ych , m e­
da l a ljan ck i i odznaka Zw iązku  
D ow borczyków . W  roku 1900 p. 
Żak s ied z ia ł w  w 'ę z ie n iu  za  ro z­
d aw an ie  u lotek  p rzec iw ru sy jsk ich  
i p isan ie  „J eszcze  Po iska  n ie  z g i­
n ę ła "... Do p a źd z ie rn ik a  roku ze ­
s z łego  p- Żak by ł czynnym  cz łon ­
k iem  BB, a le następn ie  p rzeszed ł 
do S tro n n ic tw a  N a ro d ow ego .

Z ezn an ia  w szys tk ich  o sk a rżo ­
nych  b rzm ią  podobn ie. N ie  p rzy ­
zn a ją  s ię  do w in y . W sk azu ją  n3 
osobę ta jem n ic zego  osobn ika, k tó­
ry  w ys tęp o w a ! na w siach  w  ch a­
ra k te rze  „p o r t r e c is ty " ,  podn ieca­
ją c  ch łopów  do w ys ąp ień na 
ta rga ch  p rzec iw k o  żydom  i p rz e ­
c iw ko w ładzom . Podobn ą  ro lę  
o d g ry w a ł w łóczęga , oskarżon y w  
p roces ie  Szczepan  Zięfcicki, n a­
w iasem  m ów iąo  —  idjot?., który 
na ta rgach  p rzew ra ca ł s traga n y

O skarżen i 6karżą s ię na b ic .e  
lu dn ości od rzy w o lsk ie j p rzez  po­
l ic ję  o ra z  Ha s trze la n  e.

Ż yd zi „ .w ezw an i na ro zp ra w ę  w  
ch a rak te rze  św iadków  zgod n ie  
zezn a ją , i e  n iem al n ie  m a ją  poco 
je ź d z ić  obecn ie  na ta r g i do O- 
d rzyw o łu , a część z n ich  zap rze ­
s ta ła  czynności h an d low ych  na 
te ren ie  O poczyń sk iego , p rzen o­
sząc s ię  w  inne ok o lice  k ra ju .

Ą\v. G a jew sk i zezn a je , że do j e ­
go  m ieszkan ia  z  p o lecen ia  p o lic jk  
p a m ię tn ego  dn ia  29 lis topada 
1985 r. zgłoszono rannych . W  rę ­
kach  św iadka  zm arł c iężko rann y 
św ię te j pam ięc i J ó z e f K u charsk i, 
k tórem u  k iszk i w y s z iy  n aw ierzch . 
fc ę d ra  ś led czy  n ie  badał św iadka 
w sp raw ie  zab itych  i rannych . Do 
m ieszkan ia  św iadka p rzyw iez io n o  
autobusem  12 rannych . R ann i pro 
s il i  o  księdza . W  domu św iadka 
zm a r ło  dwu rannych , a trze c i, ś. 
p.' L u d w ik  Jaw orsk i, zm arł w  d ro ­
dze do szp ita la . R an n y  by ł pob ity  
ko lbą  po p lecach  i pos trze lon y .

P ie rw s i zab ic i b y li b liż e j m ia ­
sta. R ann i m ó w ili, i e  p o lic ja  s trze  
la ła  do n ich , g d y  uc ieka li.

Znajom y p o lic ja n t św iadka m ia ł 
m ów ić  św iadkow i, że „800 ku l w y  
bil z lek k iego  karab inu  m aszyno­
w e g o " .

P o lic ja n c i, k tó rzy  obozow a li w  
d-omu św iadka, m ie li na naram ien 
n :kach „K . G.“  (K om en d a  G łów ­
n a ).

W o gó le  zm arło  13-tu chłopów .

Sw. Żen czykow sk i, k ie ro w n ik  re 
fe ra tu  p o lity czn ego  w  w o jew ó d z ­
tw ie , ze zn a je , że Stron N a r. w 
w o j. k ie leck iJm  za jm u je  p ie rw sze  
m .e jsce  zarów n o  ze w zg lęd u  na 
hasła, ja k  i na w ie lk i ro zw ó j s ie ­
c i o rga n iza cy jn e j.

Św. uw aża ok ręg  radom ski Str. 
N a r . za  n a jlep szy  w7 w o j. kiele-c- 
k itm , O p isu je  ro zw ó j Str. N aród , 
w  O poczyńsk iem . W ła d ze  k ie ro w ­
n ic ze  S tr. N a ró d  każą. og ra n icza ć  
s ię  do bojkotu  ekonom icznego , ale 
e n e rg ic zn ie js i cz łon kow ie  posuwa 
ją  s ię  da le j.

W ład ze  S tr  N ar, każą szkolić  
człon ków  na m od lę  w o jskow ą .

W  lis topadzie  zaogn iła^s ię  sytu 
s c ja  w  pow . Opoczyńskim  spowodu 
bojkotu  żyd ów  na ta rgach , p rzeto 
zosta li w7ys la n i w yw iad ow cy  w  te 
ren.

A p l. N ieb u d ek : —  Pan  k ie ro w ­
nik pow ied z ia ł, że  n a jp io rw  p rze ­
p row adzono dn ia  29 lis topada  kon 
cen tra c ję  s ił p o licy jn ych , a potem  
m ia ły  m ie jsce  za jśc ia , 'k tó re  są 
p rzedm io tem  n in ie js z e j ro zp ra ­
w y, c zy li w w yn iku  te.i kon cen tra ­
c ji n a s tąp iły  te w yp ad k i?

S w .: —  T a k !

A p l. N ieb u d ek : —  C zy  u żyw a ­
ją c  żargonu  p o lity czn ego , m ożna 
nazw ać a k c ję  p o lic y jn ą , jako  t. 
iw .  p a cy fik a c ję , np. ja k  p a cy fik a ­
c ję  M a łopo lsk i W sch o d n ie j?

Ś w .: —  Owszem .

O b ro ń ca : K to  k ie ro w a ł akcją
p o lic y jn ą ?

Ś w iad ek : —  N a cze ln ik  w ydz. 
bezp. Lu tom ski,

A p l. N ieb u d ek : —  Skad w zię ło  
s ię ty le  p o l ic j i  w O poczn ie?

Ś w .: —  Z ca łego  w o jew ó d ztw a  
k ie leck ie go  i w o j. w arszaw sk iego .

M ec. K o w a lsk i: —  P . k ierow -
r ik  p ow ied z ia ł, że po w y w ie z ie ­
niu W ła d ys ła w a  Pach o lczyk a  do 
E erezy  K a rtu sk ie j, nastąp iło  uspo 
k o jen ie  w  pow . opoczyńsk im , a 
k iedy  p. P aeh o lczyk a  w y w ie z io ­
no?

Ś w .: —  W  p aździe rn iku  1925 r.

M ec. K o w a lsk i: —  A  k iedy  w y ­
bu ch ły  za jśc ia  o d rzyw o lsk ie ?

Św7.: —  W  końcu listopada...

M ec. K o w a ls k i:  —  A  to się ład 
n ie  u sp ok o iło !

Św . Jadw iszczyk , w yw iad ow ca  
z K ie lc , k tó ry  dn ia  23 lis topada 
1°35 r  zosta ł d e legow an y  na te ­
ren pow  opoczyń sk iego  d la zbada 
n ia  nastro ju , jak  za ch ow a ją  się 
poszczegó ln e  w s ie  w  w ypadku a- 
yesztow ań  ch łopów  za a k c ję  przo- 
c iw żvdow ską , oraz d la  ob serw ac ji 
dz ia łaczy , u p ra w 'a ją c y ch  bojkot.

św ia d k a  w ys ia ł sam  kom endant 
w o jew ód zk i P  P „  Stan G rab ow ­
ski z K ie lc , św ia d ek  o rzeb ra t się 
za p o r trec is tę  i ła tw o  zdobył zau­
fa n ie  ch łopów , k tórzy  zw ie rza li 
się św iad k ow i ze sw ych  n astro ­
jó w  p rzec iw żyd ow sk ieh . Św iadek  
w skazu je  na k ilku  oskarżonych , 
jak o  rzekom ych sp raw ców  za rzu ­
canych  im  czynów .

Związek Polaków w Gdańsku
P a m u le  tylko chrześcijan

G D A Ń S K , 7. 6. (A T E ) .  W  nie- 
dz.e lę , ,dn ia 7 bm. oaby io  s ię  wat- 
ne zg rom adzen ie  rad y  naczelnej 
gw ią zk u  P o la k ó w  w  Gdańsku. 
P r e z y d j ' m Zw iązKu z ło ży ło  spru- 
w o zd m te  z d zia ła ln ośc i za okres 
u b ieg łe j kaden c ji, u zysku jąc ab­
so lu tor iu m  i p odziękow an ie  za o- 
w ocną pracę. S zczegó ln e  uznanie 
w yra żon o  ustępu jącem u p rezeso­
w i Zw iązku , dr. J e ż ó w .  Sko lel do­
konano w yboru  now ych  w ładz 
Zw iązku , na c ze le  k tó rych  s tanął 
poseł na se jm  gdańsk i p- B udzyń ­

ski.
W a ln e  Zgrom adzen ie  uchw al ło 

rów n ież  części nvą zm ianę sta­
tutu. W  m yśl dokonanej zm ia­

ny, członkiem  te j n a jw ięk s ze j o r ­
g a n iza c ji p o lsk ie j na te ren ie  
Gdańska m oże być jed yn ie  P o la k  
w yzn a n ia  ch rześc ija ń sk iego . O b­
rady, k tóre  od b yw a ły  s ię pod 
p rzew od n ic tw em  m arsza łka  Z w ią ­
zku dr. M oczyń sk ieco , zakończo­
no odegran iem  „P ie rw s z e j B ry ­
gady ‘ o ra z  w ys łan iem  depesz hoł 
d ow n iczych  do: Pan a  P rezyd en ta  
R zec zyp o sp o lite j, ks. kardyna ła  
H lon da, G en era ln ego  Inspek tora  
S ił Zbro jn ych  gen R ydza -S m ig łe- 
go, p rem je ra  gen . S ław u j-Sk ład- 
kow sk iego , m in is tra  J ó z e fa  Becka 
m in is tra  Ju lju 3za  U lrych a  oraz 
do kom endanta Zv.’ iązku  L e g jo m -  
stów , płk. A d am a  K oca

W  da lszym  ciągu św iadek  ze- 
z r - j e ,  że s łysza t s trza ły , i e  p o li­
c ja  s trze la ła  z k a rab in ów  m aszy­
now ych  i w  ludność n ie  była  
uzbrojona.

Czerwfrw rząd Francji
nie budzi zachwytu w Rzymie i Berlinie

R Z Y M , 7 8. P ra sa  w łoska  z 
w ie lk ą  u w agą  ś ledzi ro zw ó j sy­
tu a c ji w ew n ętrzn e j w e F ra n c ji,  
podk reś la jąs , że s tra jk i p a ra liżu ­
ją  ży c ie  w ew n ętrzn e  oraz, że m j-

Po niepowodzeniu l&ndyńsklem
fSągus mtUiido SzwalcarM

L O N D Y N , 8.8. Po n iepow odze­
niu, jak iem  się zakończy ł w yd an y  
na cześć H a ile  Se lass ie  ban k iet w  
p ose ls tw ie  ab isyn sk iem  (n a  ktć- 
r tm  z ja w ili  s ię  g łó w n ie  ty lko  d y ­
p lom aci a z ja ty c c y  i  połudn iow o * 
am erykańscy, a z eu rope jsk ich  
człon ków  c ia ła  d yp lom atyczn ego  
p rzyb y ł ty lk o  pose ł f in la n d zk i),  
negus p os tan ow ił skrócić  sw ój po­
b y t w  Lon d yn ie .

K oresp on d en t dyp lom atyczn y  I

„D a i ly  T e le g r a p h "  donosząc, że 
Ha-iię S e ia s s it  opuści L on d yn  w  
p rzysz łym  tygodn iu , tw ie rd z i, że 
cesa rz uda c ię do K zw a jca r ji, do 
V e v ęy  koło M on treu x  nad je z io ­
rem  Lem ańsk iem , gd z ie  posiada  
w illę . N egu s  n ie  z ja w ił  s ;ę osob i­
śc ie  w  G enew ie , le c z  b ed z ie  zn a j­
dow ać s ię  w  pob liżu , aby k ie row ać  
a k c ją  d e le g a c ji ab isyń sk ie j w  L i-  

I due N a ro d ó w . •

M in .  D s l b o s  b ? d a  s y t u a c j ą
Konferencje na Quai cPOrsay

P A R Y Ż , 8.8. P ra sa  kom entu je  z J inne państw a  m uszą n a tych m iast
w ie lk iem  za in teresow an iem  dwu 
godzin n ą  k on fe ren c ję , jaka odbyła 
się w c zo ra j na Quai d ‘O rsay. 
W z ię li  w m ej u dzia ł p rem je r  
B lum , m in is te r  sp raw  za g ra n ic z ­
nych Delbos, s ek re ta rz  g en era ln y  
M. S. Z. L e g e r  i am basador fr a n ­
cuski w  Lon d yn ie  C orb in .

„M a L in " i „J o u rn a l"  s tw ie r ­
d za ją , że g łów n ym  tem atem  kon­
fe re n c ji było sp raw a  sankcyj. 
R ząd  fra n cu sk i,p o s ta n o w ił d z ia ­
łać w  śc is iem  porozu m ien iu  z 
A n g lją .  W e jś c ie  m in. H o a re ‘a  do 
gab inetu  B a ld w in a  je s t  ch arak te ­
rys tyczn e , je ż e l i  u p rzytom n ić  so­
b ie stanow isko, ja k ie  były s z e f 
F o re ig n  O f f ic e  za ją ł w  k o n flik ­
c ie a b syń sk im

„M a tin "  zaznacza, że sy tu ac ja  
je s t  trudna. M u3solin i dal w  n ie­
dw u zn aczny sposób do z rozu m ie ; 
n 'a , że da lsze  trw a n ie  sankcyj 
spow odu je  w ys tą p ien ie  W ło ch  z 
L ig i  N a ro d ów . W  tych  w arun kach

pow z iąć  d ecy z ję  co do da lszego  
postępow an ia .

„ Ł e  F ig a r o "  p ow tarza  p og ło ­
skę o m oż liw ośc i k o n fe ren c ji p re ­
m je ra  B lum a z m in is trem  E d e ­
nem

P A R Y Ż , 8.6. M in is te r  sp raw  za­
g ra n ic zn ych  D elboz p ro w a d z ił 
dziś rano k o le jn e  n a rad y  z am ba­
sadorem  F ra n c ji w  R zym ie  de 

G bam bru r, am basadorem  w  B er­
lin ie  F ra n co is  Por.cs t i posłem  
fra n cu sk im  w  P ra d ze  D e la c ro ix . 
W ob ec  zb liża ją c e j s ię  ses ji rady  
i zg rom adzen ia  L ig i  cz łon kow ie  
rządu  p ra gn ą  w  bezpośredn ich  
rozm ow ach  z- p rzed s taw ic ie lam i 
F ra n c j w  rozm a itych  stolicach 
uzyskać ich  o p jn je  o  s y tu a c ji eu­
rop e jsk ie j p rzed  za jęc iem  stano­
w iska  w obec dw óch  zagadn ień , po­
zosta ją cych  w za w ies zen iu : kw e- 
s tji ab isyń sk ie j i kon sekw eney j 
d e cy z ji n iem ieck ie j z  dn ia  7 m ar 
ca.

sy  podn iecan e p rzez  p ropagandę 
kom un istyczną  w ym yk a ją  s ię  z 
pod k on tro li now ych  v.7ładz rzą ­
dow ych . P a rysk i korespondent 
„T r ib u n y "  p isze  „N ik t  n ie  w ie , 
dokąd eksperym en t rząaó w  fro n ­
tu lu d ow ego  m oże dop row adzić  
F ra n c ję . W  każdym  ra z ie  konse­
kw en c je  te  m ogą b jć  bardzo po­
w ażne". i.

B er liń sk i koresponden t „G io r- 
na ie  d T ta l ia "  zw ra ca  u w agę, że —  
zdan iem  o p in jj ir em ie c k ie j —  
F ra n c ja  zb ie ra  d z iś  ow oce sw ego  
zb liżen ia  z R os ją  sow iecką . T ę  
sam ą op in ję  s y g n a lizu je  „T>-ibu- 
na“ . donosząc ponadto, że w  
N iem czech  z zadow olen iem  p o w i­
tano p ow ró t m in. H ca re  do rządu 
b ry ty jsk ie g o . Zdan iem  o p in ji n ie ­
m ieck ie j —  p isze  korespondent —

A n g l ja  pogodziłaby  się z os łab ię ' 
niem  L ig i  N a ro a ów , gd yb y  ró w ­
nocześn ie  u zyskała  pop arc ie  
W ło ch  na M orzu  Sródziem nem  
oraz pop a rc ie  N iem iec  na M orzu  
Północnem .

„L a v o ro  F a s c is ta "  nodkreśia , 
że o rog ra m  społeczny , fro n tu  lu ­
d o w ego ", p rz e w id u ją c y *  40-go- 
d zinn y tyd z ień  p racy , roboty  pub­
liczne, n a c jo n a liza c ję  banków j t. 
d. zosta ł Już daw no p rzep row a ­
dzony w e  W ło szech  fa s zy s to w ­
skich. Jest w ię c  rzeczą  jasną , że  
n io fa s zy zm  m oże uczyć s ię  cze ­
gok o lw iek  od syn d yk a lis tów  fr a n ­
cuskich, a le g ło s ic ie le  w a lk i k las, 
pow in n i z g ło s ić  się do faszyzm u , 
aby nau czyć  s ię  ja k  w p row ad zać  
w  ży c ie  pos tu la ty  m as rob o tn i­
czych .

V o tu m  s e p a r a tu m
od w y ro k u  n a  oszu stów  lo te ry jn ych

Jak s ię  dow iadu jem y, p rzew ód  wam, c zy  te ż  tra n za k o ją  p rzez  
n ic zą cy  k o m p M u  sądzącego , k tó ­
ry  w yd a ł w y ro k  w  S ądz ie  A p e la ­
cy jn ym  w  g łośn ym  p roces ie  oszu 
s tów  lo te ry jn y ch , sędz ia  K u l i­
kow sk i, z g ło s ił  votum  separatum  
co do sk azu ją cego  b rzm ien ia  w y ­
roku, s ta w ia ją c  sw ó j g lo s  za  u- 
n ipw in n ler.iem  w szys tk ich  oskar­
żon ych  w  braku cech  p rzes tęp ­
stw a.

P rzyp om in a m y , ż e  za rów n o  
p rzed  Sądem  O k ręgow ym , ja k  i 
p rzed  Sądem  A p e la c y jn ym  ro z ­
g ry w a ła  s ię  g o rą ca  b a ta lja  po­
m ięd zy  p rzed s ta w ic ie lem  oskar­

żen ia , a  ła w ą  obrończą, p ro w a d zo ­
ną p rzez  mcc- N ied z ie ls k ie g o  n r 
tem at, c zy  w yk u p ien ie  w  dn iu  
c ią g n ien ia  Icsu. o k tórym  kupu­
ją c y  ju ż  w ied z ia ł, że  pad ła  na 
n ieg o  w ygra n a , je s t  p rzea tępst

p ra w o  dozw olon ą .
O b yd w ie  in s ta n c je  s tan ę ły  nr. 

stan ow isku  kara ln ośc i te g o  ro* 
d za ju  tran za lcc ji jednak, ja k  w i ­
dzim y, p rzew o d n ic zą cy  kom pletu  
w  S ą dz ie  A p e la c y jn y m  je s t  oti. 
m ie rn e g o  zdan ia .

C iek aw e w obec  te g o  bedą  losy  
te g o  p rocesu  w  k a sa c ji p rzed  
Sącem  iS a j w yższym .

s il  trofeum
podczas defllscly w Bjfcarssict*

B U K A R E S Z T , 8. w. Parada  
zw ią zk ów  m łodzieży , urządzana 
co roczn ie  w  ro czn icę  w s tąp ien ia  
ną tron  k ró la  K arp ia , odbyw ała  
aię w  dniu d z is ie jszym  sp ec ja ln ie  
u roczyśc ie  w  obecności k ró la , re ­
gen ta  ju gos łow ia ń sk iego  ks. P a ­
w ia , p rezyd en ta  Benesza, ro d z i­
ny k ró lew sk ie j, człon ków  rządu, 
g e n e ra lic ji,  korpusu d yp lom atycz 
nego ora z  w ie lk ich  tłum ów  pu­
b liczn ośc i.

W czas ie  d e fi la d y  z a w a liła  się 
jed n a  Z trybun , na k tó re j zn a j­
dow a ło  s ię  około 3.090 ludzi. 
P r z y  zaw a len iu  s ię tryb u n y  3 o- 
aoby zo s la iy  zab ite  na m iejscu , a 
okólo 100 odn iosło  rany.

z a b ił w a rto w n ik  ira Okęciu
W c zo ra j w  nocy, około godz. 

24-ej, Ig n a c y  M a lin ow sk i, s ze re ­
gowiec. 1 k om pan ji w a r ty  1 p. 
lo tn ic zego  ną O kęciu  podczas 
p e łn ien ia  w a r ty  zau w aży ł jakąś  
kob ie tę  zb liża ją cą  s ię  p o w o li do 
9 hangaru , w  k tó vym , ja k  w ia d o ­
mo, zn a jd u ją  s ię  sam oloty. Sze­
reg o w iec  w e zw a ł trzyk ro tn ie  ko­
b ie tę  do za trzym an ia  się , a gdy  
ta n ie  za reagow a ła , użył b ron i 
pa ln e j. K u la  p rzes zy ła  p rzed ra ­
m ię i za trzym a ła  s ię  w  p iucach,

W ła d ze  p o lic y jn e  z w ie lk im  wy pow odu ją  śm ierć  
s iłk icm  n ie  dopu śc iły  do pow ata- N a zw isk a  kob ie y  n ie  zdołano

nia ogó ln e j pan ik i. K ró l K a ro l 
uddł s ię  na m ie jsce  k a ta s tro fy , 
gd z ie  osob iśc ie  w yd a w a ł rozk azy  
i k ie ro w a ł aiccją pom ocy.

dotychczas s tw ie rd z ić . B y ła  ona 
ubrana jed yn ie  w  s z la fro k  k o lo ­
ru z ie lon o  - sza -ego , w łosy  m iała  
ro zw ia n e , r o g i  pose.

i *

Łapownictwo kwitnie
w sowieckietK p<srts£iv.e

R Y G A , 8. 6. W ed łu g  don ies ień  
z M osk w y  w c zo ra j w  n a jw yższym  
sądzie  U k ra in y  rozp oczą ł s ię  g lo  
śny  proces  20 w yższych  u rzęd n i­
ków  sow ieck ich  zw ią zk ów  zaw o­
dow ych , oskarżon ych  o d e fra u ­
dac je  i nadu życ ia , p rz ew yżs za ją ­
ce 5 m iljo n ó w  ru b li. W śród  o- 
skarżonych  zn a jd u ją  s ię w yb itn i

cz łon kow ie  p a r t ji  k om u n istycz­
nej.
' W ed łu g  aktu oskarżen ia  n a j­

b a rd z ie j rozpow szech n ion ym  ro ­
d za jem  n adu życ ia  było sp rzeda ­
w an ie  za łapóvckę m ie jsc  w  sana 
to r ja ch  na K ry m ie  o ra z  p ob ie ra ­
n ie łapów ek  za  p rzyzn aw an ie  bez 
dosta teczn ych  podstaw  ren t i ta- 
s iłkow  robotn ikom .

Hasowe pozory w N aw p Jorku
300 poiitjantow poszukuje pocfpalaiza

N O W Y  J O R K , 8. 6. Od k ilku  
an i d z ie ln ic e  n o w o jo rsk ie  H ar- 
lero i B ronx są zaa larm ow an e 
lic zn em i poża ram i, k tó re  ja k  
s tw ie rd zon o  b y iy  spow odow an e 
p rzez  podpa len ie . P o  s e r ji  poża ­
rów , ja k ie  w ybu ch ły  w  sobotę i

Mrozy w Szwajcarji
Z U R Y C H , 8.6. W  S zw a jca r ji 

środkow ej w  c iągu  paru  ubie­
g ły ch  nocy panow ały  p rzym rozk i, 
dochodzące do 3 st. m ze j zera , w 
w ie łu  oko licach  zb ió r ow oców  i 
w in og ron  je s t  stracony.

Bez „Heli Hitler”
ri.Łfna |:racy

B E R L IN . 8.G. Sad p racy  
D reźn ie  uznał, że odm owa pozd ro ­
w ien ia  h it le row sk iego  w  fa b ry ­
kach je s t  w ys ta rcza ją cym  p ow o ­

dem do n a tych m iastow ego  zw o l­

n ien ia  z p racy .

n ied zie lę , d z is ia j rano w ezw ano 
znow u s tra ż  o gn io w ą  do 7 poża ­
rów  w  B ron x ie  i H a r lem ie . W  po- 
p łom ien iach  jed n a  030ba u tia c i!- . 
życ ie , a 75 je s t  rannych

P rzyp u szc za ją , że podpa len ia  
są d zie łem  m anjakn. Z m o b ilizo ­
w ano 300 p o lic ja n tów , k tó rzy  po­
szuku ją  sp raw cy  podpalam

A r m a l h a

Za&tła „wynalazcę
T O Z N A Ń , 8. 6. W  W o jk o w i­

cach K om orn ych  zd a rzy ł s ię  t r a ­
g ic zn y  w ypadek  O fia rh  je g o  nad ł 
22-letn i S ta n is ła w  P o lak , ucho-' 
d zący  w e  w s i za  w yn a la zcę . P o ­
lak  skon stru ow a ł os ta tn io  p rym i* 
tyw n ą  arm atkę, w y rzu c a ją c ą  po- 
c.sk i na zn aczn ą  od leg ło ść . C hcąc 
w yp ró b o w a ć  je j  d z ia ła n ie  w  s tr z *  
lan iu  z d robnych  poc isków , P o la k  
w y ła d ow a ł ru rę , s ta n ow icą  lu fę , 
d robnem i kam ien iam i, za syp a ł 
p rochem  górn ic zym  i  za p a lił  lon t, 
N a s tą p iła  ensp lozja , a „w y n a la z ­
ca "  u leg ł d o tk liw em u  p o r tn is -  
niu. P rz e w ie z io n y  do szp ita la  w  
B ędzin ie , zm arł.

1200 robotników
z Ł i L r a j k a w - a  w  P i a s t o w i e

Dnia 7 czerwca, w  meazlelę w ie­
czorem, rozpoczął się strajk w fab­
rykach ,,'iudor i Piastów" w Piasto­
wie pnd Warszawą. Pracę porzuciło 
1 20*0 robotników. Wielokrotne pertrak 
tacje Centralnego wiązku M etalow­
ców (Ogrodowa 39) w  którym zrze­
szeni są robotnicy zatrudnieni w  tych 
fabrykach, z dyrekcją obu fabryk r.ie 
daiy żadnego rezultatu, wobec t ie g o  
robotnicy rozpoczęli strajk. Strajk 
wybuchł na tle żądań ekonomicznych 
i ochrony pracy.

Waiszawska ęisłda pieniężna
w 6niu 8 czerwca

Nowe zwycięstwo
belgijskich nr stOA-

B R U K S E L A , 8.6. W czo ra jsze  
w yb ory  do rad  p row in c jon a ln ych  
p rzyn io s ły  s iln e  zw iększen ie  s ,-ę 
lic zb y  m andatów  k om u n is tycz­
nych  kosztem  soc ja lis tó w . N ad to  
k a to licy  s tra c ili 25 proc manda- 

w  tów  na rzecz  n ow e j p a rtji rexi- 
stów . k tóra  zdobyła  p rzeszło  
28C.00O g łosów , a zatem  jeszcze  
w ię c e j n iż  podczas  w y b o ió w  do 
parlam en tu  p rzed  dw om a ty go d ­

niam i.

Dewizy: Holandia 359.30 (s. 36002, 
k. 353.58); Berlin 213.45 (s. 213.98, 
k. 212.92'; Bruksela 4)9.<0 fs, 90.06,

. 89.72); Gdańsk s. 100.20 I, 99.80; 
Kopenhaga 108.50 (s. 118.79, k.
118.2 'i), Keisingfors ». U .74, k.
11.68); Londyn 26.51 (s. 2b.58, k.
26.44/; Madryt s. 72.70, k. 72.40; 
Nerwy Jork 5 31 i 3/8 (s. 5 3?, i 5(8, 
k, 5.30 i j/8 ); N ow y Jork (kabel) 
5 31 i pól ts. 5.32 i 3 4 ), k. c 30 i 
1/4); Oslo 133.30 (s. 133.63, k.
132.97); Paryż 35.01 (s. 3508 k.
34.94), Praga 21.98 (s  22 02 k.
21.94,, Stockholm 136.90 (s. 137.23, k. 
136 5W ; Zurych 172.00 (s. 172.34, k. 
17'.66); Wiedeń s. luO.Oo, k. 99.60; 
Montreal 5.311 i pól k. 5.28 Atedjo- 
lan (s. 42.10, k. 41.a j )

Tendencja dla dewiz niejednolita. Ru 
bel srebrny 1,65, gram czystego złota 
5,2244

Papiery procentowe- 7 proc. poż.
sluóil. 57.00 -r- J7.25, (po oOO ool.)
57.50 (w  proc.); 3 proc. poż prem. 
inwest. 1 em. 03 50, serje la.5U. 11 em. 
09 50; 4 proc. państw, poż. premjowa 
doi. 50.25 — 50 50 ; 5 proc. konw. ] 
52.75; t proc. poz doi. 71.30 (w  
proc.), 8 proc. L. Z.'1 Komun. B. G K. 
94.Uj ęw proc.); 8 proc. obiig. Kom, 
B. G. K 9c.00 (w  proc.); 7 proc. L. 
Z. Kom. B. G. K. 83,25; 7 proc. oblig. 
Kom. b. G. K. 83,2.i; 8 pruc. L. Z. 
Banku Roln. 94.00 ; 7 proc. L. Z. B. 
Roln. 83.25; 8 proc. !. Z. Io w  kred. 
przem poi. fjijit 94.50 (w  proc.); 
4 i pól proc L. Z. ziemskie serjr V  —  
45.2^ -  45.06 -  45.25; 4 i pó, proc. 
L. Z. Bozn ziemstwa kred. ge-ja K 
—  46.75, 4 . poi proc. L. Z. Pozn. 
z.emstwa kred. serja L —  41 50 —  
41 00; 4 i pói proc. L, 7  m. Warsz.
53.50 ; 5 proc. L. Z. m. Warsz (1933 
r ) 54.25 — 54.00 —  5-1 50 ędroone od­
cinki) 54.75; 5 proc. L. Z. m. Piotrko­
wa (1933 r.) 43 50: 6 proc. obiig m. 
Warsz. 8 i 4 em 52.25 -  52.00

cja utrzymam, dla stabilizacyjne,- me 
co słabsza dla listów zastawnych i 
akcyj nieco mocniejsza. Pożyczk. doi. 
w  obrotach p-ywalnych. 8 oroc. z r. 
1925 (Uiiionowska) 87 i 5/8 —  £7 i 
7/8 (w  prąc.); 7 proc poż. Siąska 
o8.50 — 68.24 ,w proc.); 7 proc poz. 
m. Warsz. (Magistrat 67.25 (w  proc.), 
3 proc. renta ziemska (po LciOO zl.) 
40.CO, 3 proc. poż. prem. bud 26.35 —  
26.45; 4 proc. poż. prem mwest. 52.75. 
Marka srebrna 159.00 —  154.00.

G t E t C A  H 3 0 Z G W A

Notowano za 200 klg.: pszemes
jednuiita24 —24.50, zbierana 23.50 - 
24, żyto i-szy stand. 15 —  15.50, 
I l- g i  stand. 14.75 —  15, owies 1 sL 
i5./5— 16.25, owies I -A  stand. 16.26 
— 16.50, owies 11-gi st. 15.25—15.75, 
jęczmień browarny 15.75— 16, gat. 
U-gj 15-50— 15-75, gat. 111-ci 15-25- 
15-50, L’ at IV-ty, 15 -15  ?5. groch poi 
ny 17 50— 18-50, Victoria27--29, w y­
ka 21— 22, peluszka 21— 22, seradela 
podwójnie, czyszczona 28— 30, łubin 
niebieski 10— 10.50. żółty 12.50— 13, 
rzepak zim owy 41.50— 42.50, rzepik 
zimowy 40.50- 41.50, rzapajt letni 
40— 40.50, rzepik letni 41 —  42, sie­
mię lniane 86— 86.60; koniczyna czer­
wona surowa bez grubej kanianki 
105— 120, czerwona bez kanianki o 
czystości 97 proc. 185— 145, biała su­
rowa 60— JO, bez kaniank. o czyst. 
97 proc. 80 —  loO, mak niebieski 
5!' —  61, ziemniaki jadalne,
3.25— 3.75, mąka pszenna gat. 1-szy 
wyciągową 56— 38, gat. I -A  34— 36, 
gat. I-B 33— 34 gaL  I-C  32— 33, gat.
I-D T l— 32, gat. Ji -a  80— 31, gat. 
H-I5 28— 30, gai. Ii-L ' 25— 26, pat.
I I-F  24— 25, gat. Ii-G  23— 24, pszen­
na pastewna JG— 17, żytnia gat. I-y  
wyc gowa 23 —  24, gatunek I-szy 
do 50 proc. 23 —  24, gat. I-sz; 
do 65 proc. 22 —  23, gat. I l- g i

Akcje B Foist.i 104.00; W ęgiel 1S.50— )9, razowa 18.50— 19, pośled 
15.75 —  16.25; Lilpop 14(XJ; Mud)-> nia 14.50— 15, otręby pszenno grubo
jów  6.25; Ostrowiec 33.00 —  33.75, 
Starachowice 36.25 —  36.50; Huber- 
busch 44.00.

Dla pożyczeń państwowych lenden-

12- 12,50, pszenne średnie l i — 11 50, 
miałkie l l — p50, żytnie 10-50— 11 
kuchy Imane 17— 17.50, rzepakowe
14— 14 50, śruta sojov, a 22 50— 23


